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Złagodzenie przepisów
o egzekucjach skar-bawycirt

1 M in isterstw o Skarbu  opracow a­
ło p ro jekt rozporząazeni.n, zmie 
niającego niektóre przepisy o po- 
Ei^noifaniu egzekucyjnem  w ładz  
rkarnowych.

O Ł m ż e n . e  o u ł a l  

e g z e k u t y j n y r h

Rozporządzenie to ma przede­
wszystkiem  ną celu obniżenie o- 
płat egzekucyjnych, pobieranych  
przy ściągan iu  drobnych należno­
ści. Obecnie łączna kwota opłat 
za ściągnięcie należności do 50 zł. 
w aha się w  gran icach  od 5 do 6 
zł., przyczem nierzadko Się zdarza

żc przy bardzo drobnych należno- dc zm niejszenia ilości tytułów  wy-
ściach opłaty te przewyższają  
znacznie sumy ściąganej należno­
ści. P ro jektow ane rozporządzenie  
orzew iduje obniżenie wspom nia  
nych opłat dia należności, nie 
przekraczających 50 zł., o połowę, 
a nadto w prow adza now y przepis, 
że łączna kwora opłar za dokona 
r.e czynności egzekucyjne nie mo­
że przewyższać połowy sum y ścią­
ganej należności.

Z m n i e j s z e n i e  i l o ś c i  t y t u ł ó w  

w y k o n a w c z y c h

Pozalem  rozporządzenie zmi er-zs

N a SZE ABC

Z a m a z a n e  n a p is y
(w ) P izy  dyskusji na tem aty, 

czy pianowa gospodarka je s t  po­
trzebna, zapom ina s ię  najczęściej  
o tem , że gospodarka planow a  
je s t  także trudna Ł atw o jest u ło­
żyć plan, trudno natom iast zrea­
lizow ać go, szczególn ie w n a ­
szych  warunkach, przy znanych  
pow szei hnie w adach polskich, 
których tu n ie  trzeba przypom i­
nać.

Mamy tego  drobny, ale bardzo 
jaskraw y przykład na gospodarce  
in w estycyjn ej m. st. W arszaw y.

W’ Jecie r. b. na kilku u licach  
ustaw ion o  tab lice  z napisem , ob­
jaśn iającym , że prowadzi s ię  tu 
roboty in w estycyjn e z  pomocą 
Funduszu  P racy  i że roboty te  
rostaiw  zakończone w dniu l-vm  
listop ada 1935 r. .Napisy takie 
znajdują s ię  m. in. także i na ul. 
Puław sk iej.

M ieszkańcy sto licy  2 zadow ole­
niem  zaobserw ow ali planow ość  
gospodarki m .ejslc.ej, upostacio­
waną w  tych  tablicach  i podda­
n ie  jej kontroli publicznej. Zado­
w olenie m inęło, gdy m inął ter­
m in 1-go lisopaaa. A le cóż? P a­
rodniow e przekroczenie je s t  zaw - 
stoi m ożliwe, naw et przy dobrym  
planie. N ieste ty , parodniowe opóź 
mer.' : zam ieniło s ię  w przei iąg- 
m ęcie robót na czas n ieokreślony. 
M ieszkańcy sto licy  zaczęli s ię  in ­
teresow ać, jak z tej sytuacji w y­
brnie k ierow nictw o robót? W y­
brnęło ono w  sposob n iesłych a­
n ie  prosty. Term in ukończenia  
robót zosta ł t u  tablicach  z ama- 
zany farbą

N ie  będziemy tu prztpom inać  
o kłopotach i przykrościach wy 
nikłych  dla życia  s to licy  z prz*-cią 
gan ia  się  tych  robot. Chcem y n a­
tom iast zw rocie uwagę, że pla 
now anie w gosp odarstw ie pubkcz 
nem w ym aga dobrych organ iza­
torów i dobrych wykonawców  
Bez tego kardj nalnego  warunku  
plan zam ienia się  w  groteskę, w y­
konanie zosta je  zastąpione... za ­
m azaniem  napisów , a term iny  
sta ją  s ię  płynne, jak fa rba , którą 
s ię  je  w ypisuje.

P i e r w s z y  d z ie ń  procesu h a r c e r z a  D e lo n g a  w  M o r . O s t r a w ie

D e l o n g  odmawia z e z n a A
przed sądem czeskim

M u r  O S T R A W A , 12. 11 J i t  
donosi FAT ., dziś rano przed Są­
dem Okręgowym  w  M or. O stra ­
w ie rozpoczęła się rozpraw a p ize- 
ciwko harcerzow i polskiemu Jano­
w i Pe!ongow 'i, obj w atelow i pol­
skiemu.

N a  proces przybyło siedm iu spe­
cjalnych spraw ozdaw ców  prasy  
polskiej i szereg dziennikarzy cze­
skich. Przyby li również adwokaci 
polscy, Pasehalski i E ttm ger z 
W arszaw y  oraz p ro fesor p raw a  
karnego U n iw . Jagiellońskiego, 
W olier. Obecny jest również de­
legat g łów nej komendy harc pol­
skiego, Antoni O lbrom ski.

Rozpraw ie przewodniczy sędzia  
dr. Kaem pf, wo-tują sędziow ie: 
S.ikorpi i F ischer, oskarża proku­
rator T ro janek , broni adw. dr. 
W ajda

A k t  o s k a r ż e n i a

Akt oskarżenia przedstaw ia na 
w stępie okoliczności, poprzedza 
jące  m anifestację, która odbyła  
się w  Cieszynie 25 lipca 1935 r., 
na znak protestu przeciwko prze­
śladowaniom  ludności polstkicj w

stępstw a, jakie akt oskarżenia mu 
zarzuca.

Zeznania św iadków , którymi są 
wyłącznie żandarm i j strażnicy  
graniczni, różnią się między sobą  
w ocenie odległości pomiędzy tłu ­
mem na polskiej stronie, a kordo­
nem —  po czeskiej.

Z e z n a n i a  ś w i a d k ó w
Świadek żandarm  Bugel tw ier­

dzi, że D elong zawsze zachowywał 
się wobec w ładz  czeskich p row o­
kująco, czego dowodem było usia- 
w czn e  chodzenie bądź w m undu­
rze harcerskim , bądź w  m undurze  
szkoły leśnej w  polskim Cieszynie,

Św iadek strażnik skarbowy  
W olny, zeznaje dość niewyraźnie, 
ośw iadczając raz, ze m usiał się 
chować przed padającemu kamie­

niami, to znowu, że nap ;wno w i­
dział Delonga, rzucającego kam ie­
nie.

Swiadt-k żandarm  Urbaniec, peł­
niący s łużbę przy moście, przy  
którym rzekomo rzucano kanre- 
niami, ośw iadcza, że nie w idzia ł 
Delonga rzucającego kamienie, 
lecz słyszał o Krzyk i antyczeskie.

Godzina 14.30— rozpraw a trwu.

C M t  AbisyficzyKóu) na mszystkicli [rontach
W ł o s i  z m u ś *q n e g u s a  do p r z y j ę t a  b i t w y

R Z Y M , 12.11. (A T E ) .  Z  A sm a- 
ry donoszą: N a  froncie południo­
wym w ojska abisyńskie co fa ją  się 
na całym froncie w  kierunku  
DziJżiga. N a  lin ji tej w ojska abi­
syńskie, dowodzone przez ra sa  
N assibu  będą prawdopodobnie u- 
siłow aly  staw ić zacięty opór na­
cierającym  oddziałom włoskim.

W  kołach włoskich sądzą, że 
W iosi jeszcze w ciągu bieżącego  
tygodnia dojdą do lin ji DżiJżigo  
—  H a r ra r  N araz ie  brak  jest  

Czechosłowacji, a dalej opisu je szczegółów ofensyw y w łoskiej,
sam przebieg m anifestacji w  należy sądzić, aby Abisyńczy-
szyme, na którą ziechali sie x’o - ;Cy stosowali nadal sw ą  aotychcza 
lacy z w o jew . śląskiego i K iakow- ł0Wą taktykę. Abisyńczycy będą  
uLiego. Podczas tej m anifestacji zmuszeni do przyjęcia bitwy, 
wygłoszono szereg przem ówień, W łos i natomiast będą nadal o- 
potępiającycb postępowanie v ’ .ulz strze liw ali pozycje n ieprzyjacie l- 
czeskich wobec ludności polsn-iej, ;gkie z sam olotów, dążąc dc w yw o- 
poczem przez ulice m iasta ruszył }an ja dem oralizacji w  szeregach  

pociiód. (n ieprzyjacielskich. Samoloty i tan
I uział Delonga w  tej m anifo- ki s ie ją  postrach wśród A b isyń - 

stacji akt oskarżenia określa jako 'czykow: Jedynie dzięki zastosowa  
udział w  spisku przeciwko repu- niu tych metod W ło s i m ogli w 
blice oraz przestępstwo gw ałtu  ciągu 14 dm  przebyć 350 km
publicznego, co podlega karze w e ­
d ług art. 2 ustaw y o ochronie re ­
publiki i art. 87 kodeksu karnego.

Delong, zapytany, czy do wiaty 
się przyznaje, odpowiada, że n.ie, 
wezw any zaś do Złożem a  zeznań, 
oświadcza, że jest obywatelem  
polsk m i sąd czeski nie jest kom­
petentny dc sądzenia go za prze-

D?kr?t o kontornetn
u k a ż e  się w e  c z w a r t e k

N a  froncie północnym nie w y ­
darzyło się nic godnego uwagi.

R Z Y M , 12.11. (A T E ) .  Z A s -  
m ary donoszą: W  pobliża H a rra ­
ru zostały' skoncentrowane w ie l­
kie siły abisyńskie pod w odzą ra ­

sa N assibu . A rm ja  abisyńska ma 
liczyć 200.000 ludzi. Otrzym ano  
tu wiadom ość, że nastrój ludno­
ści jest n iepew ny; w  H arrarze  
doszło do m anifestacji o charakte  
rze prowłoskim . Na południu od 
Anta lo  W ło s i zdobyli w ie lką ka­
raw anę abisyńską

N a  podstaw ie in form acyj zt 
źródeł angielskich, francuskich , 
niemieckich, w łoskich i ab isyń ­
skich sytuacja na frontach  A b i­
synji w  p ierw szej połow ie dnia  
12-go listopada przedstaw ia się, 
jax  następuje:

' Na froncie północnym, dnia 12 
b. m. żadnych poważniejszych o- 
p e rac jj nie byio. W ojsku  w łoskie  
ograniczyły sw'ą działalność do 
um acniania sio na zajętych pozy­
cjach i do akcji w yw iadow czej. 
Siły  zbrojne abisyńskie na fron ­
cie północnym, w ed ług  in form a­
cyj angielskich, w  dalszym ciągu  
odsu w a ją  Się na południe od M a­
kalle.

ź ród ła  niemieckie określa ją  o- 
becny stan rzeczy na froncie pół­
nocnym jako e s z ę  przed burzą  
W ed łu g  in form acyj z tych źro 
deł, Abisyńczycy n iew ątpliw ie  
przygotow u ją  się do w alnej b itw y

O&oszenie dekretów
j e s z c z e  nie n a s tą p iło

N ow e  rozporządzenia Pana  P re  
zydenta R P., które przyjete by­
ły  na 03tatniem posiedzeniu R a­
dy M in istrów  zostały ju ż  przesia­

ne do ogłoszenia w  Dz enniku  

Ustaw .
Dekret o obniżce komornego u 

kazać się ma w  Dzienniku U staw  
w nadchodzący czwartek.

W y b o r y  d o  r a d y  m i e j s k i e j
o d b ę d ą  s i ę  w  W a r s z a w i e  n a  w i o s n ę

Departam ent sam orządowy mi­
nisterstwa spraw  wewnętrznych  
otrzym ał polecenie opracow ania  
projektu statutu m .st. W a rsza ­
wy. Statut te r obejm uje również  
ordynację wyborczą stąd, -ż obce 
ny prowizoryczny stan prawny  
w W arszaw ie , w ygasa jący  31 mar

W b rew  oczekiwaniom, uchw a­
lone na soDofniem posiedzeniu Ra 
dy M in istrów  pierw sze dekrety 
(w  liczbie 5-ciu ) nie zostały jesz­
cze ogłoszone w  Dzienniku Ustaw , 
który w  dniu wczorajszym  nie wy  
szedł. Ukazan ia  się ich należy o- 
czekiwać dziś lub jutro .

W  ciągu tego tygodnia R aaa  
M in istrów  za łatw ić ina dalszych  
8 dekretów, w  tej liczbie dekrety 
o podatku dochodowym, obniżeniu  
em erytur oraz nadzwyczajnym  po 
datku o j  rent inwalidzkich. 
W b rew  buw iem dotychczasowym  
in form acjom  renty inwalidzkie  
nie zostały wyjate spod nadzwy- 

. . , czaj nego podatku w  całości i do-
N łjw -i^ksze zaciekawienie piero osobny dekret w y jaśn i roz-

azi kwestja, jak  iuzv ązane ,°? '|tniar ulg, jak ie w  stosunku do

ca 1936, nie będzie przedłużony  
W ybory  do Rady m iejskiej m ia­
łyby się odbyć na przedwiośniu.

e-zie zagadnienie ordynacji wyuor 
czej do Rady m iejskiej.

K o n t r o l o  s t u d e n t ó w
p r z y  w e j ś c i u  n a  U n i w e r s y t e t

nich będą zastosowane.
Co Jo em erytur, to chodzi o ob­

niżenie ich w ym iaru w  na jw yż­
szych kategorjaeh, z 3 000 zł. do 
2.0u0 lub 1.500 zł., nadto zaś o 
zmniejszenie policzalności lat spę

W dniu wczorajszym  na l ir i -  
^ersytecie Józefa Piłsudskiego  
wprowadzono ponowna kontrolę 
w ejściow ą. N a  teren un iw ersy ­
tecki wpuszczane są tylko osoby 
legitym ujące się d jw odam i aka- 
dcm.ckiemi, lub też uspraw ied li­

w ia jące  w  inny sposób cel przy­
bycia.

Przywrócenie kontroli w ejścio ­
wej, która stosowana ju ż  by ła na 
Uniw ersytecie przed rokiem, spo  
wodowane zostało ostatniemi za j­
ściami w ub sobotę dn. 9 b, m.

dzonych w  służbie zaborczej.
O ile chodzi o zarządzenia m a ­

jące na celu dalszą obniżkę obec­
nych kosztów utrzym ania, to w  
pierw szej lin ji obrady Rady M in i­
strów  dotyczyć będą obniżek w  
ta ry fie  Kolejowej. W  kw estji ob­
niżenia cen kartelowych trzeba bę 
dzie pewnego czasu, zanim  ukoń­
czy swoje prace kom isja ankieto­
w a pod przewodnictwem  p. Sie­
dleckiego która w łaśn ie obecnie 
przystąpiła do stud jow an ia  kal­
kulacji w  poszczególnych karte­
lach. N a  p ierw szy ogień póidą  
kartele: w ęglow y i cukrowniczy.

Obniżka cen kartelowych bę­
dzie w  zasadzie przeprowadzana  
drogą rokowań bezpośrednich z 
zainteresowanem i przemysłami. 
Regulow anie tej spraw y  za porno 
cą dekretów przew idziane jest tyl 
ko w razach wyjątkowych —  o 
'leby rozm owy z samem i karte la­
mi nie dal.v zadaw alających  w yni­
ków.

W y p a d e k  s a m o c h o d o w y
a m b a s a d o r a  N i e m i e c  w  W a r s z a w i e

A m basador niemiecki w W a r -  W  ciągu kilku dni am basador 
szawut vo.n Moltke ulegf w ypad- von M oltke nie opuszczał łóżka, 
kowi samochodowemu w okolicy Obecnie stan zdrow ia am basado- 
W arszaw y . ra  uległ poprawne.

w  okolicach A m ba - A ladzi. P o ­
m im o  ogrom nych trudności tere­
nu, tworzą się w  tym rejonie obo­
zy' abisyńskie. K iedy dojdzie do 
bitwy, określić trudno.

Z fron tów  wschodniego i połu ­
dniowego w  pierw szej połowie  
dnia 12 b. m. w iadom ości nie by­
ło. ’

konawczych, nadsyłanych urzę­
dom skarbowym  przez w ierzycieli 
nieskarbowych. W  tym celu w spo­
mniany projekt upraw n ia  w ierzy ­
cieli do w ysyłan ia  upomnień egze­
kucyjnych, co obecnie ciąży na u- 
rzędach skarbowych, postanaw ia­
jąc, że przed skierowaniem  w nio­
sku egzekucyjnego do U rzędu  
Skarbowego w ierzyciel obow iąza­
ny będzie w ysłać płatnikowi p ise­
mnie upomnienie z zagrożeniem  
wdrożenia egzekucji przez w łaśc i­
wą w ładzę egzekucyjną, jeżeli 
płatnik w  term inie 9-ciu dni od 
doręczenia upom nienia nie uiści 
poszukiwanej należność .

W ysy łan ie  upomnień przez w ie ­
rzycieli n iew ątp liw ie zm iejszy  
bardzo znacznie nan ływ  tytułów  
wykonawczych do U rzędów  Skar­
bowych, praktyka Dow iem w ykaza­
ła, że po otrzym aniu upom nienia  
bardzo w ie lu  p łatników  regu lu je  
sw oje należności, albo też uzysku­
je  u lgi wr ich spłacie. Ponadto c - 
trzym anie upom nienia bezpośred­
nio od w ierzyciela  pozwoli łatw iej 
w ija śm ć  wszelkie ew entualne nie­
dokładności w  obliczeniu należnej 
kwoty i um knąć w ten sposób  
warożenia niesłusznej egzekucji.

I n n e  u l g i

Nadto U rzędy  Skarbowe będą  
upoważnione do udzie’ania w ie ­
rzycielom zezwoleń na poczynienie 
we w iasnym  zakresie potrzebnych  
kroków, celem ściągnięcia należ­
ności w drodze sądowej.

W reszc ie  projektowane rozpo­
rządzenie uzgadnia szereg przepi­
sów  z- zakresu postępowania egze­
kucyjnego w ładz skarbowych z a- 
nalogicznem i przepisam i o sądo- 
we-m postępowaniu egzekucyjnem , 
dzięki czemu orzecznictwo sądo­
we, wydane w spraw ach  egzeku­
cji sądowej można będzie stoso­
wać przy w ykładni taKich samych 
przepisów o egzekucji skarbowej.

Praw nad Htiifeiem
z b h ż j a  się Ku k o ń c o w i

Prace nad budżetem, p row adzo­
ne w Prezydjum  Rady M inistrów , 
trw a ły  w c z o ra j w dalszym ciągu. 
Oprócz prem jera Kościałkowskie  
go i M in. Skhrbu Kwiatkowskiego  
biorą w  nich udział wicem. Skar­
bu Grody liski, dyr. N ow ak  oraz. 
za leżnie od budżetu, który w  da­
nej chwńh jest om awiany —  m i­
nister danego resortu, re ferent  
odpowiedniego dz.ału budżetowe­
go w M in. Skarbu oraz re fe ru ją ­
cy budżet naczelnik w ydziału za­
interesowanego M inisterstwa.

W  ten sposób załatw iono w 
niedzielę budżety M in. Spraw'

w  poniedziałek M in. Sp i. Zagr., 
Opieki Społecznej i częściowo  
M in. O św iaty , w czoraj zaś do 
kończono prac nad budżetem Min. 
O św iaty  i om awiano budżety  
Min. Przem ysłu i H andlu , Kom u­
nikacji, Roln ictwa i R eform  Rol­
nych oraz Poczt i Te legra fów .

Po zakończeniu tych prac w stę ­
pnych spraw a budżetu wejdzie, 
pod obrady pełnej Rady M in i­
strów, której posiedzenie w  te; 
spraw ie  oczekiwane jest w  dnit 
dzisiejszym  lub jutrzejszym . O 
brady m inistrów  nad. budżeten1 
przeciągną się prawdopodobnie

W ew n., Skarbu i Spraw ied liw ości, | parę ani.

S p r a w a  o b n i ż k i  k o m o r n e g o
w  nowifch do m a c h

W  związku z zapowiedzianą ob 
nizką poHorow pracowniczych o 
raz obniżeniem komornego w  sta 
rych domach, sytuacja domów 
spóldzielczycn staje się niezmier 
nie trudna. Obniżka komornego 
nie dotyczy nowych domów, gdyż  
zależna jest od t. z. oddłużenia  
spó łaz ie ln i; tymczasem pobory  
mieszkańców tych domów będą  
obniżone.

P o n ie w a ż . sp raw a oddłużenia  
spółdzielni ma być za łatw iona  
dopiero w d ru g :ej serji dekretów', 
pow staje  pytanie, w  jaki sposób  
będą m ogli w yw iązać  się ze 
swych zobowiązań lokatorzy do­
mów spółdzielczych, w  przew aża­
jące j liczbie pracownicy, w  okre­

sie przejściowym  od chwili obra­
żenia poborów do chw ili obniże­
nia czynszów w  nowych domach, 
skoro już teraz w iększość z po­
śród nich jest n iewypłacalna.

Specjaln ie ciężka będzie sytua­
cja spółdzielni lokatorskich, któ 
rych mieszkańcy rekrutu ją się z 
pośród najn iżej uposażonych p ra ­
cowników.

W  domach Zakładu Ubezpie­
czeń Społeczn} ch (daw n ie i 
Z U P U )  spraw a obniżki komorne­
go ma być zdecydowana w  n a j­
bliższych dniach. Szybkie zała­
tw ienie lokatorzy tveh domów za­
wdzięczać będą i n tor we nej i M ini 
te istw a Opieki Społecznej.

S e n s a c y jn y  z w r o t  w  p ro c e s ie
o  n a d u ż y c i a  w  f a c r y c e  a p a r a t ó w  t e l e f o n i c z n y c h

Dziś na rozpraw ie z oskarżenia  
inż. Łopuszańskiego i innych, na­
stąpił sensacyjny zw iot. Po prze­
słuchaniu szeregu św iadków  os­
karżenia, ilustru jących technikę 
pracy w  W ytw órn i aparatów  te­
lefonicznych i telegraficznych, 
prok. Sieroszewski ośw iadczył, że 
zrzeka się oskarżenia w  stosunku  
do inż. Łopuszańskiego i Jędrze­

jew skiego w  związku z wyroberr 
skrzynek drewnianych du polo- 
wych aparatów  telefonicznych.

Byl to jeden z najw ażniejszych  
punktów oskarżenia, zbadanie któ 
rego zajęło w  śledztwie sporo czt 
su i kosztowało skarb państw a po 
ważne sumy ze w zględu na prze­
prowadzone ekspertyz\. dotyczące 
tej kwestji.


